Wychodzi we wtorek, czwartek I 
sobotę. Co sobùte dolaczony jest 
arimaz Rozmaitości, piana ku 
poźytkowii zabawie. Prenume- 
rata Gazety z Dodatkiemi Rozme- 
toiciami na kwartał, dla -odbiera 


pocztamtach 5zr.36 kr., mon.konw. 
Prenumerata półroczna wynosi 
dwa razy tyle eo kwartalna. 


Wtorek 
AEE EAEN 


* 


+ 
Przegląd artykułów. 

Wiadomości krajowe: Z, Wićdnia. 

Wiadomości zagraniczne: Zjednoczone Sta- 
ny Ameryki północnćj: Zgromadzenie 
się kongresu i poselstwo Tylera. | 

Anglija: Głos dzieńników o poselstwie amc- 
rykańskićm. 1 

Francyja: Wybór wice-prezydentów biór izby 
deputowanych, i głos Journal des Debats z te- 
goż powodu. — Minister oświecenia Villemain 
występuję z gabinetu. — Słowa Króla na przy- 
jęcie biur izby deputowanych. 

Belgija: Krół z powrotem z Paryża. — Senat 
przyjmuje traktat kandłowy z cłowym Zwiaąz- 
kiem Niemiec, i odracza się. 

Rossyja: Cesarz ułaskawia księcia Dołgoru- 
kiego. 

Nowiny (Sprawa wstrzemiężźliwości w Galicyi). 

Wiadomości handlowe t przemysłowe: Z Oło- 
muńca. | 

Dodatek nadzwyczajny: Zdanie sprawy Lwow- 
skiego Towarzystwa dobroczynności pod opie- 
ka Dam, za rok 1844. 
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WIADOMOSCI KRAJOWE. 
Z Wićdnia. 

Z przedłożonych przez gubernatora austry- 
jackiego banku narodowego na dniu 7. stycznia 
rok. bież. wypadków czynności tegoż instytutu 
wciągu roku 1844, pokazuje się: iż pieniędzy 
papićrowych (waluty wićdeńskićj ) umorzono 
w roku 4844 za 563,750 zr. w. w., a z dniem 
4. stycznia r. 1845 pozostało. jeszcze tejże wa- 
luty w obiegu. za 8,608,363 zr. wal.. wićd.. 


WIADOMOSCI ZAGRANICZNE. 
. Stany Zjednoczone Ameryki 
północnćj. 
Farostatkiem Caledonia nadesłano dnia 29. 
grudnia. ważne wiadomości z Wasyngtonu i 


jących w samym Lwowie A zr. 
G8 kra, na pocztancie lwowskim 
5 zr. 12 kr., na wszelkich innych à z 
d 
. 


N” 6. 


Dodatek do Gazety Lwowskiej 
obejmuje doniesienia urzędowe i: 
prywatne. Za umieszczenie w Do-- 
datku płaci sie ad wiercza w pół 
kolumnie (drukiem garmont ) za: 
pierwszy raz 3 kr., a za każdy 
nastepujacy raz tylko po 2 1,2 br. 
mon. konw- Za wieksze litery placi 
sie wedle tego, ile ua zwyczajny 
ruk obrachowane miejsca żaj-- 
mg. Redakcyja Gazety Lwowskiej 
przyjmuje tylko fronkowane ks 


14. stycznia 184555!" 
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Nowego Jorku z dnia 13. i 15. grudnia do Li- 
werpola. Kongres zgromadził się dnia 2. gru- 
dnia; nazajutrz przedłożono poselstwo prezy- 
denta Tylera. Jest onc nadzwyczaj ważne, i 
zawićra co następuje: 1) Uwielbia on konstytu- 
cyja północno - amerykańskićj unii, która do 
tego stopnia przyprowadzić zdołała, że naczel- 
nik państwa, liczącego 20 miłijonów ludności,. 
bez wszełkiego zewnętrznego zaburzenia przez 
powszechny wybór ludu do swego wysokiego 
urzędowania powołany bywa. 2) Długie do- 
świadczenie przekonało na Stanach Zjednoczo- 
nych o możliwości i korzyściach federacyjnego 
rządu; owoż można się Acne że się ta 
forma politycznych urządzeń coraz Kardzićj 
rozszórzać będzie, zwłaszcza, że przeszkody 
do takowego rozszćrzenia się, przez tegoczesne 
wynalazki zniknęły tak dalece, iż reprezen- 
tańci najodleglejszych ludów moga sie bez tru- 
dności na posiedzenia federacyjnego rządu zgro- 
madzać. 3) Nadmienia o toczących się jeszcze 
układach: z Angliją o okręg Oregonu i o prze- 
rwanych układach z niemieckim Związkiem 
cłowym pod względem wzajemnego: zmniej- 
szenia cła. Usiłowanie pozyskania w Berlinie 
przedłużenia terminu do wymiany ratyfikacyj 
zawartego: już, ale przez senat milczeniem. 
pominionego. handlowego: traktatu ze: Związ- 
kiem cłowym,. nie odniosło pożadanego skut- 
ku; pan Tyler nie traci nadziei, że korzyści, 
które dla Ameryki tym traktatem uzyskano , 
późnićj przecież urzeczywiszczone zostaną. 4) 
Co się tyczy kwestyi wcielenia państwa Texas, 
tedy Stany Zjednoczone ani przez Mexyk, ani 
przez wmieszanie się mocarstw europejskich: 
nie dadzą się odwieść od przyjęcia do swego 
Związku Texas, jeżeli ta rzeczpospolita tego 
zażąda. 5) Stan publicznego skarbu jest nader 
zadowalajacy. 6) Będące w obiegu środki pie- 
nięźne (kupony i banknoty) znajdują się w po- 
rzadnym i dla handlu dogodnym stanie. 
Dzieńniki nowojorskie zawićraja mnóstwo 
urzędowych dokumentów, które się powiększćj, 
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ezęści państwa Texas dotycza. Zdaje sie, że 
przez ostatnich sześć miesięcy odbywała się 
miedzy Stanami Zjednoczonćmi a Mcxsykiem, 
Francyją i Anglija bardzo żywa wymiana ob- 
szóraych. not pod względem tegoż „wcielenia. 
Jeden z najważniejszych faktów, o którym się 
z tych korespondeneyj dowiadujemy, jest ten, 
Że p: Shannon, amerykański minister przy 
rzeczypospolitćj mexykańskićj, otrzymał zlece- 
nie od sekretarza stanu Calhoun, by oświad- 
czył stanowczo, Że jak najuroczyścićj przeciw 
wszelkićj inwazyi w terytoryjum paustwa Te- 
xas protestuje. W tćj protestacyi zarzucono 
mexykańskiemu jenerałowi Woll nieludzkość 
i barbarzyństwo, i oświadczono, »że rząd me- 
xykański sam nie jest wstanie państwo Texas 
pokonać. Dopokad się jeszcze toczy kwestyja 
o tóm- wcieleniu, nie moga Stany Zjednoczone 
zezwolić, aby Mexyk użył środków dla prze- 
szkodzenia im w osiagnieniu tego zamiaru ; 
chodzi tu e honor Stanów Zjednoczonych; rzad 
mexykański daje się unieść złudzeniom, gdy 
układa krwawy, barbarzyński plan inwazyi, 
który dla Stanów Zjednoczonych jest w naj- 
wyższym stopniu obrażajacy i który za jawne 
wypowiedzenie wojny uważać należy.“ Mexy- 
kański sekretarz stanu, Sennor Rejon, od- 
powiada na to oświadczenie równieź obrażonym 
tonem, Że Mexyk nie odstąpi nigdy państwa 
Texas, jako części swego okręgu, użala się 
na gwałtowna i obrażajacą mowę pana Shan- 
non, zmierza do sprzeniewierzenia się ze stro- 
ny Stanów Zjednoczonych, zapewnia, że Mexyk 
nie zezwoli na odebranie mu którćj z jego 
prowincyj, i jeźliby do wojny przyjść miało, 
zwala wszelka odpowiedzialność za mogące 
z tad wyniknąć klęski na rząd Póluocno-Ame- 
rykańskiego Zwiazku. 


SYViczka FPrytanija i Erlancdyja. 


Z Londynu dnia 4. stycznia. Można 
się było dorozumićć, że amerykańskie posel- 
stwo nie bardzo pocieszyło nasze dzieńniki , 
gdyż się wyłącznie nióm zajmują. Aczkolwiek 
z wdzięcznością chcielibyśmy przyjąć dotycza- 
ec Anglii paragrafy pod wzgledem układów o 
okreg Oregonu dla przyjaźnego i pojednawcze- 
go w nich tonu, jednakże wazniejsze miejsca 
tegoż poselstwa o stosunkach do państwa Te- 
xas i Mexykń, niszcza to przyjemne wrażenie. 
Dzieńniki angielskie nie chca ani słyszćć o 
przyłączeniu rzeczypospolitćj texańskićj do Sta- 
nów Zjednoczonych , równie jak i na to nie 
pozwalają, aby ją Mesyk zawojował. Państwo 
Texas ma pozostać niepodleglóm i nietlinię- 
tém przez starajace się powiększyć Stany Zje- 
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dnoczone, którym najpodłejsze pobudki pod-. 
suwają. »Takowy akt<, pisze gazeta Times, 
vw teraźniejszym składzie rzeczy, byłby formal- 
ném wypowiedzeniem wojny przeciw Mexyku i 
wojny, która. jn od dawna w podsiepny sposób 
pod pozorem prywatnych gwałtów toczono, a 
teraz jawnie wypowiedziano, i którą zamic- 
rzono powiekszyć uniją, zniszczyć niepodległe 
państwo, utrzymać niewolnictwo i handel nie- 
wolnikami i gwaltownie przytumić wolna kon- 
kurencyją handiową tak sasiedniego jako též 
obcego kraju. Rozważywszy te stosunki, przy- 
znać należy, że one. nie są kićrowane. mądro- 
ścią i umiarkowaniem dyplomatyków europej- 
skich, lecz namiętnościami ludu najpodlej- 
szómi żywiołami demokratycznego towarzystwa 
i narodowych przesądów; i że w pomniejszych 
państwach amerykańskich najwyższe powinno- 
ści rządu powierzone są takim mężom, któ- 
rzy do wykonywania ich ani zdatności ani tóż 
potrzebnćj roztropności nie maja. Wszystlioto 
dotyczące się tak Stanów Zjednoczonych jak 
państwa Texas i Mexyku zapowiada wojnę, 
która zdaje. się być nieuchronna między an- 
gie'sko-amerykańskićmi państwami a dawnćmi 
hiszpańskićmi kolonijami. Wojna takowa by 
łaby w samćj rzeczy nie zaszczytna i szkara- 
dna; ale dalsze polityczne jéj skutki mogłyby 
być jednakże dla zachodnićj półkuli najwie- 
kszćj wagi.« Od tych expektoracyj zwraca się 
Times do faktów teraźniejszych i mówi tak: 
»Zdaje się, że projekta pana Tylera podczas 
jego administracyi nie beda już wykonane, a 
chociaz poselstwo jego grozi wojna, przecież 
my pocieszamy się tóm, Że dnie jego rządu 
sa policzone. Niech więc kongres naradza się 
nad wcieleniem lub niewcieleviem państwa 
Texas, nic obudza on przezto Żadnćj obawy. 
Ale w Mesyka i w państwie Texas przybićra- 
ja rzeczy skład groźniejszy.. Poseł ameryłtań- 
ski w Mexyku, pan Shannon pozwolił sobie 
w notach do mexykańskiego rzadu bardzo gro- 
źnój mowy, a pan Calhoun zdaje się, Że go 
nawet upoważnił do chelpienia się tym upo- 
rem, z jakim gabinet wasyngtoński od kiłku 
Jat skierował swą polityke na zdobycie pro- 
wineyj texańskich. Jednakże minister texań- 
ski Senior Rejon odpowiedział na pomie- 
niona notę nietylko dobitnie, ale nawet z o- 
burzenicm, a ciało prawodawcze pochwaliło 
to postępowanie. Zdaje się, że w skutek tój 
korespońdencyi przerwał pan Shannon dal- 
sze swe urzędowe stosunki z rządem mexy- 
kańskim i zażądał dalszych instrebeyj. Jakiego 
rodzaju będą te instrakeyje, łatwo można po- 
znać z tonu poselstwa prezydenta i z okazanćj 


gotowości zapuszczenia się w wojnę z Mexy- 
kiem o posiadanie państwa Texas. Zdaje sie 
być podobném do prawdy, że p. Shannon wy- 
wołaniem swego sporu z rządem nexykańskim 
wyprzedzit: tylko życzenie swych przełożonych. 
ÓOwoż i oświadczenie nowego prezydenta pań- 
stwa Texas, pana Anson Jones, nie bardzo 
tchnie poitejem, jak to z ukladów widać. 
Oznajmia on, że gdy obce mocarstwa przed 
otworzeniem kongresu nie objawiły swego za- 
miaru bronienia całości państwa Texas, więc 
on rozpocznie wojnę przeciw Mexykowi wszel- 
kiemi środkami, jakie Texas posiada, i jakich 
mu jego sprzymierzeńcy dostarczą. A tak z po- 
wodu niedorzecznego ociągania się i nieumiar- 
kowanych uroszezeń, zostaje teraz Sanlana 
w tak przykróa położeniu, iż takowe w Me- 
xvltn przy zewnętrznych jego wpływach i we- 
wnętrzaćj słabości rewolucyja wywołać może. 
Możemy mieć tylko tę nadzieję , -że niebez- 
pieczne to położenie samo przez się znajdzie 
Środki ratunku, i że sprzyjażnione mocarstwa, 
które w tćj kwestyi nie mają Zadnych interesów 
terytoryjalnych, nakłonią powaśnione kraje do 
rozsądnego układa, nimm jeszcze Stany Źjedno- 
czone przywłaszezą sobie prawa i kraje, o kióre 
obie strony spór zsobą toczą.« 

g Pod wzgledem rozruchów w hrabstwie Li- 
merick, o którycheśmy donosili w przeszłćj 
Gazecie naszćj, nadmienia dzicńnik Gobe , że 
sędziwy lord Limerick w prywatnóm Życia 
swojóm doznawał wielkiego poważania, i że 
z swymi poddanymi po ludzku sie obchodził. 
A więc targnięcie się na jego obchód pogrze- 
bowy można sobie tylko w ten sposób wytłu- 
maczyć, że on za czasów Pitta uniją 
dyi z Wielką Brytanija mocno popićrał. 


Irian- 


Mrancyja. 


Z Paryża dnia 30. grudnia. Na dzi- 
siejszóm posiedzeniu izby de putowanyc h 
odbył się skrutyn gałkami (par ballatage) opo- 
sadę czwartego wice-prezydenta *) miedzy pa- 
nem l) ebełleyme, kandydatem ministery- 
jalnym a panem Billault, kandydatem opo- 
zycyi; pićrwśzy odniósł nad swym spółzawodni- 
kiem zwycięztwo, ale tylko mała wiełszościa 
cztćrech głosów; lo jest pan Debelle ym e 
z 340 głosów otrzymał 172, a pan Billault 
168. — Ten wypadek wałki wyborowćj między 
z, 
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) % pomiędzy trzech wice-prczydeńtów biur, po- 
kw (dnia 28. grudnia) przez tęż ixhę wy- 
raaych, dwóch (Saleand yi Biguon) należy 


du Stronnictwa ministeryjaluego, & jeden (D u- 
faure) do Opozycyi.. 
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panem Debellcyme a panem Billautt 
uważają dzieńnilii opozycyjne, aczkolwiek mi- 
nistrowie odnieśli zwycięztwo, prawie za ich 
|leskę. Pisma ministeryjalne ubolewają nad 
tém, nie chcą jednak przypuścić, aby ze zuacz- 
néj liczby głosów, którą pan Billault otrzy- 
mał , można wnosić 6 prawdziwym Stanie stron- 
niciw w izbie. Journal des Debats wzywa z tego 
powodu odszczepieńców , aby się jawnie i sta- 
nowczo oświadczyli: »Pojmujemyć mówi toż 
pismo, „że niektórym konserwatystom sprzy- 
krzyło się trzymać dłużćj z większością. Ale 
w takim razie niechże się przynajmnićj bez, 
ogródki oświadczą, co tak dla swego stronni- 
ctwa, jak dla przyjaciół i dla siebie samych są 
obowiązani. - Jeżli są konserwatyści, którzy na- 
gle zmienili swoje zdanie o polityce, którą od 
cztórech lat dotychczas wiernie wspićrali; jeźli 
są konserwatyści, którzy sadza, Ze ministery- 
jum skompromiłtowało honor i interesa kra- 
jowe, że dla utrzymania porządku i pokoju 
uczyniło nazbyt wielkie ofiary, i nazbyt drogo 
okupilo przywrócenie stosunków Francyi do 
Europy : niechże to jawnie wyrzchną, niech 
publicznie oglosza swoje odpadnięcie i żal, 
nicch wbrew odmówia swego wsparcia mini- 
steryjum, a niech swego zdania pod forma nie- 
widomćj i milczącej gałki w urnie nie ukrywaja. 
Już robią się listy i proponują calkiem gotowe 
gabinety. Ale my pytamy o program przy- 
szłych ministrów.  Htóż im przeszkadza oświad- 
czyć: My utrzymujemy, źe ministrowie po- 
winni byli ze szkodą dobrćj wiary i utrzymania 
pokoju w Europie, podrzćć traktaty; że powinni 
byli dla nikczemncgo sporu zażedz w Europie 
pochodnia wojny , poprowadzić kraj na zdoby- 
cie drugićj Alpieryi i w puszczach afrykańskich 
zmarnować krew i skarby Francuzów! — Arty- 
kuł ten kończy temi słowy: Mężowie, którzy 
dłużćj niż przez lat cztóry z takim talentem. 
iodwagą rządzili Francyją , nie sa z tych ludzi, 
których między drzwiami zgnieść można.* 
—— dnia 31. grudnia. Wczorajszy Mo— 
niteur zawićra królewskie z dnia wczorajszego 
rozporządzenie z oznajimieniem. o dymisyi pana 
Villemain, ministra publicznego oświece- 
nia, iże panu Dumon, ministrowi sekreta- 
rzowi stanu w departamencie robót publicznych, 
tymczasowie także departament publicznego 
oświecenia poruczono. — Jeden z dzieńników 
nieurzedowych czyni nad pomienionćm uwia- 
domieniem nastepujące uwagi : »Słabość zdro- 
wia nie pozwoliła panu Villemain zajmo- 
wać się diażćj lém wysokićmi urzędowaniem , 
które luwól mu poruczył. Prosił on Rróla, abw 
go qd tego obowiązku uwolnił i pozwolił udać 
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się na spoczynek, który dla niego jest po- 
trzebny. Król kazał mu oświadczyć, iź mocno 


nad tém ubolówa , że on oddala się od czyn- 
ności, w których tak rzadki talent i tak piękny 
charakter okazał, i przyjął jego dymisyją.« 
Pisma publiczne zapewniają jako rzecz nie- 
zawodną, że pan Villemain, minister pu- 
blicznego oświecenia, który jeszcze na uroczy- 
stóm zagajeniu posiedzeń się znajdował, dostał 
nagle pomieszania zmysłów. Przyczyna tćj ka- 
tastrofy podług jednych ma być jakieś domowe 
nieszczęście, a podług drugich, obrady mini- 
strów, na których, pomimo dobitnych zarzu- 
tów pana Villemain, bardzo ważne i dla 
Życzeń duchowieństwa stosowne zmiany w usta- 
wie dotyczącćj wyższych nauk uchwalono. 
—— dnia 1. stycznia. Król przyjmował 
wczoraj jak zwykle biuro izby deputowanych, 
złożone ostatecznie z prezydenta Sauzet, 
wieeprezydentów Salvandy, Bignon, Du- 
faure, Debelleyme, i z sekretarzy La- 
crosse, de PEspée, Lascases i Bois- 
sy- d”Anglas. W wieczór we wszystkich 
salonach była mowa o tém przyjęciu. Zape- 
wniaja, iż Król przyjawszy z zwyczajną łaska- 
wością biuro, raczył z szczególniejszćóm zado- 
woleniem oświadczyć, iż mu jest bardzo miło, 
Że tych samych reprezentantów 
tójże samćj większości, jak w prze- 
szłym roku, około sicbie zgro ma- 
dzonych widzi. Następnie zapewniają , 
że Król Życzył panu Debelleyme, z po- 
wodu przypadłego nań wyboru szczęścia, i do- 
dał, iż tylko nad tém jednóm ubolewa, że 
większość , która go obrała, nie była liczniej- 
szą. Ci (deputowani), którzy uwierzyli w prze- 
ciwna życzliwość Króla, zostali w swojóm 
mniemaniu zawiedzeni ( gue ceux qui avaient 
pu croire Q des voeux contraires n'avaient fuit 
gue jouer le rôle des dupes. 
dnia 2. stycznia. Wczoraj, w dzień 
nowego roku przyjmował Król w tronowćj sali 
łaca tuileryjów powinszowanie od książąt, 
królewskićj familii, ministrów, sekretarzy 
stanu, marszałków Francyi, kanclerza Francyi 
jako prezydenta izby parów, prezydenta izby 
deputowanych, od deputacyj sadu kasacyjnego, 
i obrachunkowego, i od zachowawcy pieczęci 
imieniem rady stanu i wszystkich władz cywil- 
nych i wojskowych. — O godzinie czwartćj po 
południu przyjmował Król Życzenie pomyśl- 
ności od ciała prawodawczego, którego 
organ, apostolski nuncyjusz msgr. Fornar i, 
miał do niego przemowę. 
Stan zdrowia,pana Ville main zamiast po- 
iepszenia jeszcze się bardzićj pogorszył; leka- 
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rze zamyślają wysłać go na wieś. Pacyjent ten 
cierpiacy pomieszanie zmysłów, wyskoczył wczo- 
raj oknem z pićrwszego piętra na bruk, szczę- 
ściem jednakze, Że sie nie bardzo uszkodził. 
W chwili, gdy u niego byli dwaj sławni leka- 
rze Andrali Chomel, igdy ostatni znaj- 
większą ostrożnością zalecał, aby mu krwi 
upuszczono, przyszła paeyjentowi nagle ta sza- 
lona myśl do głowy, że obu tych mężów przy- 
słali jego nieprzyjaciele; na samo wspomnie- 
nie krwi wpadł w największą zaciekłość, i nim 
go brat jego mógł powściagnać, juź się rzucił 
z okna. 

Na służbę cłowćj komory wydaje Francvia 
corocznie 25 milijonów i zatrudnia 26,000 o. >, 
a między temi 18,000 samych zwyczajnych cel- 
ników czyli strażników. Mała ta armija schwy- 
tała w roku 1842 tylko za 50,000 franków prze- 
mycanych towarów, którato kwota w porówna- 
niuz tém, co ta armija Kosztuje jest prawie 
niczóm. We Francyi żyje z samćj kontraban- 
dy 40,000 ludzi, a więc na jednego celnika 
wypada dwóch przemytników. Ci maja swoje 
własne towarzystwa asekuracyjne i osoby, któ- 
re się trudnią sprzedawaniem przemycanych 
towarów, a wartość tych towarów wynosi ro- 
cznie przeszło 50 milijonów franków. 


Belgija. 


Z Bruxeli dnia 2.stycznia. Króli Kró- 
lowa przybyli wczoraj wieczór z powrotem z Pa- 
ryża w osobnym wagonie koleja żelazna do Bru- 
xeli. — Senat ukończył onegdaj dyskusyją nad 
traktatem ze Związkiem cłowym i przyjął 
takowy 81 głosami przeciw 1. — Gdy więc 
traktat ze Związkiem cłowym przyjęły oba pra- 
wodawcze zgromadzenia, a ftról dnia wczoraj- 
szego własną ręką podpisał, otrzymuje. takowy 
moc obowiązująca, i będzie zamieszczony 
w urzędowćj części dzisiejszego <dzieńnika Mo- 
niteur w francuzkim i niemieckim języku. 

Po przyjęciu traktatu odroczył się senat na 
czas nieoznaczony. Wprzódy jeszcze przedło- 
Żył baron Itoppens propożycyja do zmody- 
fikowania ustawy zbożowćj z roku 18438, któ- 
raby wprowadzanie zagranicznego zboża ogra- 
niczono podług zmieniającćj się wraz z ilościa 
skali, ato dla zapobieżenia, aby belgijskićj 
targowicy zbożem z północnych stron nie prze- 
pełniano. Roztrzasanie tćj propozycyi odłożył 
senat na przyszłe posiedzenia. 


NROSSYJAŁ 


Młody książę Dołgoruki, który jak wia- 
domo za powrotem swoim z Paryża w miesiącu 


maju 1843, za wydane tamże a przeciw dażno- 
ści rossyjskiego rzadu wymierzone pisma był 
w Kronsztadzie schwytany, osądzony i do gu- 
berskiego miasta Wjatki na wygnanie skazany, 
otrzymał teraz od Cesarza Jego Mości przeba- 
czenie swćj winy, został wypuszczony z wygna- 
nia i pozwolono mu przebywać wszędzie w kraju, 
wyjawszy każdym razem to miejsce, gdzie ce- 
sarska familija rezydować będzie. 


E RAJ SE 


W niedzielę tedy była pićrwsza i nie pró- 
žna reduta. To się za naszćj pamięci nie 
trafiało ; trzeba było na to koniecznie, aby 
Wielkanoc prżez nieporozumienie (jak powia- 
caja) przyspieszona, skróciła nam zapusty. Nie 
watpimy Że i cel dobroczynny liczniejszych 
sprowadził gości. Reduta tedy była nie zła; 
wszystko wrzało Życiem i wesołościa. Możeby 
jeszcze więcćj znalazło się gości, gdyby nie 
podwyższone ceny, które przerzedziły nieco zwy- 
kłe zbiegowisko redutowe. Jakoż masek zwy- 
czajnych nie widzieliśmy wiele, ale za to bar- 
dzo wiele gości dostojnych ; loże niemal wszy- 
stkie zapełnione były Damami. Był i rebus 
pięknie malowany, świecacy mnóstwem hiero- 
glifów, ale choć byli odgadywacze ciekawi, nie 
zrobił przecież wrażenia, z jakim przyjmują 
wszedzie te sfincy nowożytne. 

Dając w naszćj przeszłćj Gazecie spis spo- 
dziewanych zabaw, przepomnieliśmy jeszcze je- 
den bal, może właśnie dła tego Że najwaźnicj- 
szy ze względu na ceł szlachetny, dla tego, że 
nie chcieliśmy go mieszać do innych zabaw, 
które najczęścićj gasna w pamięci wraz z ostat- 
nia świćcą sali balowćj. Będzie to bal, dany 
w niedzielę dnia 19. b. m. w sali Towarzy- 
stwa muzycznego , którego dochód jest prze- 
znaczony do pomnożenia funduszu na wystawie- 
nie domu dla ubogich. Uzbierana bowiem do- 

' tad na ten cel przez dobroczynność mieszczan 
iwowskich summa 7042 zr. 39Y, kr. m. k. 
jest jeszcze za szczupła, aby budowe tegó do- 
mu bez obawy niedokończenia jéj rozpocząć 
można. Jakoż dotad umieszczeni i utrzymywa- 
ni są ubodzy w domu najmowanym rocznie za 
700 zr. m. k. przy ulicy syxtuskićj naprze- 
cw seminaryjum greck. katolickiego ; atoli 
dom'ten jest za szczupły do pomieszczenia 
wszystkich miejscowych ubogich, którzy do- 
tad to po ulicach to po domach żebrza. Od 
dobroczynności tedy naszćj zależyć bedzie przy- 
spieszenie dzieła tak poźadanego. Tym razem 
każda para tańczące więcćj, będzie jedna ce- 
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giełką więcćj dorzucona do najtrwalszćj po- 
dobno pamiątki, bo do gmachu ludzkości po- 
święconego. 

Dr. Kunzek profesor Fizyki przy uniwer- 
sytecie lwowskim, miewa od początku tego 
miesiąca w poniedziałki i czwartki od godziny 
5 do 6% wieczorem w jednéj z sal akademi- 
cznych, oddzielne prelekcyje Chemii orgańi- 
cznój. Tę zajmujaca i ważna naukę wykłada 
nasz uczony profesor ze stanowiska wyższego 
i obszórnićj niżeli na zwyczajnych szkolnych 
prelekcyjach, a przecież najpopularnićj. Z upo- 
dobaniem uczęszcza na ten przedmiot wiele 
światłych osób rozmaitych stanów, którym 
wzrost téj nauki nie jest obojętny. Prelek- 
cyje te trwać mają podobno tylko do końca 
marca. j 

Między wiela pięknemi rzeczami, jakie się 
znajdują w składzie p. Galińskiego, zwracamy 
uwagę na litografowany bukiet kwiatów z ko- 
szyka wystających, Jest to robota rzadka u nas, 
bo pochodząca z ręki młodćj Damy, która ją 
sama wykonała na kamieniu litograficznym. 
Bukiet ten pełen świeżości i wdzięku, odzna- 
czajacy się wzorowćm wypracowaniem a oso- 
bliwie lekkościa rysunku zgrabnie naśladujaca 
naturę , pochlebną daje nam nadzieję o ro- 
daczce naszćj pannie Lucynie K..., która jest 
jego twórezynia. Litografowane odciski (na ca- 
łym arkuszu) przedają się w sklepie u p. Ga- 
lińskicgo po 40 kr. m.k. na dochód zakładów 
ochrony małych dzieci. 

Coraz więcćj słyszymy o operach polskich , 
już nie jako możliwych, spodziewanych, albo 
żądanych, ale jak o istniejących rzeczywiście 
w Krakowie i Warszawie. Pomału po- 
jawiaja się śpiewacy dobrzy, choć krajowi: do- 
wodem tego znany u nas pan Haganowski 
którego publiczność Krakowska w operze Wol? 
ny strzelec z największym przyjęła zapałem. 


` 
= -m e 


Sprawa wstrzemięźliwości w @a= 
A licyia 


, 


Z d D Dys . Ó i ł 
,4 doniesień z rozmaitych stron kraju nasze-, 
go, przekonać się można, że za gorliwóm usi- 
łowaniem duchowieństwa, sprawa wstrzemię- 
źliwości coraz więcćj zyskuje zwolenników , 


i tak : 

W obwodzie wadowickim, w dekana- - 
cie Myślenickim złożonym z jedćnastu parafij, 
które razem liczą przeszło, 41,000 ludności, a 
z tćj liczby przeszło 30,000 osób do spowie- 
dzi zdatnych, począwszy od dnia 23. paździer- 
nika do 10. grudnia r. 1844, wpisało się do zu- 
pełnego nieużywania wódki 12,186, a do wstrze- 


miężliwego używania trunków 834, czyli ra- 
zem 13,020 , a zatem blizko połowa osób do 
spowiedzi zdolnych, Jest nadzieja, Że i re- 
ezta pójdzie najwięcćj za tym przykładem. 

W bocheńskim w samćj Wieliczce 
do końca roku 1844 złożyło śluby przeszło 
6000 osób. Szczególnićj też górnicy przy ko- 
palniach wićlickich wiele na przystąpieniu 
do Towarzystwa wstrzemięźliwości zyskali ; 
jest ich przeszło 1000, a wiclu mimo dobrego 
zarobku, niedostatek w domu cierpiało, jedy- 
nie przez nałóg pijaństwa. Odtąd zaś byt ich 
bardzo się ‘polepszy, zwłaszcza że wielu jest 
takich, którzy od 20 do 30 złr. m. k. a na- 
wet i więcćj na miesiąc zarabiają. 

W sanockim, w miasteczku ŃNowotań- 
cu co niedziclę* do 40 osób śluby składa, i 
dotychczas już przeszło 600 do Towarzystwa 
wstrzemięźliwości przystąpiło. Takze i więk- 
sza połowa miasteczka Bukowska poszła za 
tym przykładem. 

W przemyskim, we wsi Tnikut co 
poniedziałek po 30 osób śluby składa , tak, 
iż z ogólnćj ludności 700 dochodzacćj, już 
przeszło 400 osób do "Towarzystwa wstrzemię- 
zliwości należy. 

W stryjskim, we wsi Bortnikach 
już przeszło 200 osób ślubowało. Właściciel 
tćj włości sam pićrwszy do Towarzystwa wstrze- 
mięźliwości przystąpił, a za nim wszyscy ofi- 
cyjaliści i dworscy. Tym poddanym, którzy 
złożyli śluby, darował dziedzic w całych swoich 
dobrach długi wynoszące parę tysiacy złotych 
róńskich ; zaś JMci ksiądz Gromnicki, pa- 
roch w Bortnikach, oliarował sie nie brać za 
pogrzeb więcój jak 1 zr. w. w. i to od najza- 
możniejszych gospodarzy; uboższych zaś bez 
żadnćj opłaty chować. 

W złoczowskim, we wsi Podhaj- 
czykach juź 146 osób złożyło śluby, a w 
téj liczbie 25 wyrzekło się wódki na zawsze. 
— W miasteczku Gołogórach w parafii 
obrz. łac. niemal wszyscy urzędnicy, prywatni 
i kilku obywateli przystąpili do Towarzystwa 
wstrzemięźliwości. Liczba ślubujacych codzien - 
nie się wzmaga, i to najwięcćj na zupełną 
wstrzemięźliwość. 

W kołomyjskim we wsi Dźurowie 
już do 450 osób złożyło śluby. 

Co doBukowiny winniśmy sprostować na- 
sze: podanie w Gazecie Nr. 3., jakoby wyznawcy 
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religii grecko-katolickićj nie garneli się do 'To- 
warzystwa wstrzemiężliwości. Jeźli się to da po- 
wiedzieć, to chyba tylko o nieunitach. Peze- 
ciwnie zaś unici uznawają skutki tego zbawien- 
nego Towarzystwa : Jmci ksiadz Teodor Ma- 
xymowicz proboszcz w Czerniowcach 
pracuje z nieustanną gorliwościa uad przyspo- 
sobianiem unitów do przyjęcia ślubów wstrze- 
miężliwości, a usiłowania tego świattego i wiel- 
ce szanownego kapłana wydają już pożądane 
owoce. Toż samo i o niektórych innych ka- 
planach na Bultowinie powiedzieć możemy. 

MFITTAFEZFOEATISTWOWUBITY DIE METEORER NEREA 


WIADOMOSCI HANDLOWE 1 PRZEMYSŁOWE. 


CZ korespondencyt prywatnej). 
Z Ołomuńca. Targ na woły d.8. stycznia 1845: 


Na ten targ przypędzono 622 wołów „po naj- 
więlkszćj części wcale miernćj jakości; mimo 
tego z małym wyjatkiem wszystkie znalazły 
kupca, i to właściwie tylko na konsumcy- 
ja naszćj prowincyi , gdyż ani dla Wićdnia 
ani dla Pragi nic nie zakupiono. Niektóre 
partyje zakupiono nie na rzeź lecz na>staj- 
nie. Wićdeń zaopatruje się ciągle przednie- 
mi wołmi z Węgier: cetnar wołowiny w téj 
stolicy siei bardzo nizko, bo tylko na 37 zr. 
30 kr. w. w. 

Na przyszły targ 
wołów. 

Przypeędzili na targ: 1) Antoni Fa- 
ber; z Suchćj, 54 wołów; 2) Antoni Nowak‘ 
z Odrzechowej , 70; 3) Pinkns Trnawka, z Te- 
imeszowa, 67 ; 4) Perl Imergliick, z Odrzecho- 
wćj, 49. — Małemi patyjamy 382. — Ogó- 
lem 622. 


nie spodziewamy się wiele 


Cena je- £tych 
dnój „ | Para 
Rupili: = | pary | 3 | ważyć 
z |ww.w.| 3 | mogła 
|) z 
| | zr. jkr. cetnar. 
Stado Nr. 1. małémi par- | 
tyjami rozkupiono 
Stado Nr. 2. do Berna 59| 287]—| 1 8 
Stado Nr. 3. po części 
maiémi partyjaci rozku- 
pieno. 
Stado Nr. 4. do Pragi 42] 355|—| — ę 


Małe partyje rozkupiono. 


(Wudutek nadi. J: 
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Dodatek nadzwyczajny do Nru. 6. Gazcty Lwowskiej. 
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TOWARZYSTWA DOBROCZYNNOŚCI 


POD OPIEKA DAMo 


[c] 
O JEGO PRZYCHODACEI I WYDATKACH DO KOŃCA ROKU 1544. 
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RE dopełnieniu $$. 16. i 17. ustaw Lwow- 
skiego Towarzystwa Dobroczynności 
Ibam z dnia 29. kwietnia r. 1840, podaje się 
do wiadomości powszechnćj, następujące donie- 
sienie o stanie tegoź "Towurzystwa, o jego przy- 
chodach i wydatkach za czas od 1go stycznia 
do 3łgo grudnia roku 1844. 

W ciągu roku 1844 był stan Towarzystwa 
następujący : 

Protektor Towarzystwa. 

Jego lirólewiczowska Mość najdostojniejszy 
Arcyksiażę Austryjacko-Esteński Fer- 
dynand Karol, cywilny i wojskowy jeneralny 
Gubernator Hrólestw Galicyi i Lodomeryi i t. d. 

Przełożoną Towarzystwa. 

Baronowa Dorota Krieg de Iłechfelden. 

Damy wydzisłau? 
Hr. Zuzanna Ozarowsta. 
Karolina Gorajska. 
lir. Julija Hrasicka. 
Hr. zabela lirasicka. 
Ludwika Bobovnsha, 
Antonia Zaleska. 


Calemkowie tego Towarzystwa podług 
porządku alfabetycznego, prócz wyżćj wyrażo- 
nych, sa następujący: 

1. Hr. Klementyna Althann. 

2. Rozalija Antoniewiczowa. 

% Elżbićta Baczyńska. 

4. Emilija Bartmańska. 

B Hr. Emilija Baworowśska. 

6. Hr. Michałowa Baworowska. 

7. Hr. Antonina Bakowska. 

8. Julija Benedek. 

9. Hr. Teresa Bobrowska. 

40. Wiktoryja Bechdanowa, 
11. Baronowa Ludwiką Borowska. 
42. Józefa Brandys. 


. Hr. Konstancyja Brzostowska. 
. Ilr. Wanda Caboga. 
Augusta Cbristiani — Grabińska. 
. Leopoldowa Cielecka. 
Frańciszkowa Cywińska. 
Autonia Czajkowska. 

. Maryja Czarkowska. 

. Anna Dabska. . 

. Anna DElle Vaux. 

. lir. Maryja Desfours. 
Aniela Drzewiecka. 

Hr. Klaudyja Dzieduszycka. 
. Tercsa Eder. 

Maryja Eminger. 

. Anna Ftmayer. 

„ Julija Festenburg. 

Hr. Sewecynowa Fredrowa. 
. Hr, Alexandrowa Fredrowa. 
Hr. Ilenrykowa Fredrowa. 
Hr. Edwardowa Fredrowa. 
Hr. Kordula Fredrowa. 
Anna Głogowska. 

Julija Głogowska. 

. Ilenryka Górska. 

Hr. Olimpija Grabowska. 

. Karolina Hartmann. 

Maryja Hausner. 

. Alexandra Hoszowska. 
„Air. Izabela Hlumnicka, 

. Hr, Róża Humnicka. 
Msiężna Karolowa Jabłonowska. 
. Hr. Cecylija Jabłonowska. 
. Józefa Jabłonowska. 

. Eukreta Janiszewska. 
Magdalena Jiirgas. 

. Hr. Kajetanowa Karnicka. 
49. Hr. Romanowa Karnicka. 
50. Hr. Jalija Karśnicka, 

51. Maryja Kaszowska. 


52. 
53. 
54. 
55. 
56, 
57. 
58. 
59, 
60. 
61. 
62. 
63. 
64. 
65. 
66. 
67. 
68. 
69. 
70. 
71. 
72. 
28, 
24. 
z5. 
76. 
77, 
78. 
79. 
80. 
81. 
82. 
83. 

84. 

85. 
86. 
37.. 
88. 

89. 
90.. 
91. 
92. 

93. 
94. 
95.. 
96. 


97.. 


98. 


99.. 


100. 
201. 
102. 
403. 
404. 
405. 
206. 


Hr, Karolina Hessclstatt. 
Ludwika Kirschner. 

Teresa Hobyłecka. 

Joanna Komarnicha. 

Hr. Cypryjanowa Komorowska. 
Hr. Mateuszowa Iirasicka. 

Hr. Alexandrowa Krasicka. 

Hr. Edmundowa Mrasicka. 
Maryja Iratter. 

Katarzyna Kratter. 

Ludwika Mratter. 

Ludwika Krep. 

Karolina Kriegshaber. 

Hr. Delfina Komorowska. 

Hr. Melanija Lewicka. 
Paulina Lewicka. 

Katarzyna Lewińska. 

Księżna Honoryna Lichtenstein. 


Księżna Henrykowa Lubomirska. 


Księżna Jórzowa Lubomirska. 
Jisiężna Adamowa Lubomirska. 
Hr. Aniela Łosiowa. 

Hr. Klementyna Miączyńska.. 
Józefa Milbacher. 

Hr. Helena Mniszkowa. 
Maryja Mochnacka. 

Hr. Feofila Moszyńska. 

Hr. Henryka Olszewska. 

Hr. Orłowska. 

Henryka Pawlikowska. 
Frańciszka Piller, 

Julija Piszklewicz. 

Nina Półtenberg. 

Hsiężna Helena Ponińska.. 
Hr. Alfredowa Potocka. 

Hr. Adamowa Potocka. 
Katarzyna Przybylska. 

Hr. Anna Feveriera. 

Maryja Rodakowska. 

Anna Rojowska. 

Albina Romaszkanowa. 
Katarzyna Romaszkanowa. 
Antonia Rosnowska. 

Apolonia Rozłucka. 

Zofija Rulikowska. 

Księżna Iza Sanguszkowa» 
Schmeling. 

Hr. Olimpija Siemińska. 
Magdalena Skolimowska. 

Hr. Melanija Sobańska. 

Hr. Edwardowa Stadnicka. 
Hr. Leopoldowa Starzóńska.. 
Mr. Józcfowa Starzćńska. 
Ester Strzemboszowa.. 

Ewa. Stutterheim.. 


407. Helena Tarnawiecka.. 


308. 
109. 
410. 
11l. 
112. 


Hr. Felicyjanowa Tarnowska. 
Hr. Władysławowa Tarnowska. 
Helena Turkoł. 

Józefa Tustanowska. 
Rudolfowa Urbańska. 


1413, Ludwika Wagner. 


214 
215 


. Ewelina Zebrowska. 


. Hr. Krystyna Żeleńska. 


Dla dorady we względzie duchownym, zapro- 
*Bzony został na posiedzenia wydziału, przewiele- 
bny kanonik Łukasz Baraniecki, dziekan: 
miasta i paroch tutejszego kościoła metropoli- 
talnego obrządku łacińskiego i t. d 
W ciagu tego roku miało Towarzystwo do od- 
Żałowania śmierć dwóch członków, którzy się 
powodzeniem jego gorliwie zajmowali, miano- 
wicie hrabiny Honoraty Drohojowskićj i 
hrabiny Władysławowćj Tarnowshićj. 
Pamięć Jch polecamy pokornym modłom 


pob 


ożnych chrześcijan.. 


- 


Towarzystwo doznało iw tym roka szczegól- 
nego wsparcia od swego najdostojniejszego Pro- 
tektora, Jego Królewiczowskićj Mości najdo- 
stojniejszego Arcyksięcia jeneralnego 


Gu 


bernatora. 


Dobroczyńcami Towarzystwa, którzy przez 
znaczniejsze datki, lub przez łożone starania 
do pomyślności Towarzystwa się przyczynili, są: 


Księżna Helena Ponińska. 
Hr. Alfredowa Potocka. 
Hr. Teofila Moszyńska. 
Hr. Helena Mniszkowa, 
Hr. Henryka Olszewska. 
Hr. Orłowska. 
Hr. Teresa Bobrowska. 

i Arabia Wit Żeleński. * 


Przychody Towarzystwa i sposób ich użycia: 
przedstawia w zupełności następujący wykaz: 


Przychód: 


Pozostałość w kasie na dniu 34.. 


grudnia 1848 . . - e . 
Z.zwyczajnych datków od człon- 
ków Towarzystwa . - à. 


Dochód z balu na dniu 24. sty- 


cznia r. 1844 danego 


Dochód z loteryi fantowój na 
dniu 25. lutego r. 1844 w do- 


mu Przełożonćj Towarzystwa. 

odbytćj . . 
Dochód z kwesty w wielkim ty- 

godniu r. 1844 . . a à 


Czysty dochód z przedstawienia 
teatralnego na dniu 24. wrze- 


nia Es. 4844 


. . .. . . 


17Ł0 zr. 


1081 zr. 


1985 zr. 


600 zr. 


1196 zr. 27 Kr, 


— kr. 


20 hr.. 


1244 zr. — Kr. 


50 kr. 


8. kr.. 


